
Cena 20 gr 
Delegacja radziecka ze Wi t 
swej strony zrobi wszystko zy a 
aby przyczynić się do 
osiągnięcia pozytywnych 
wyników konierencji 
- stwierdza min. Mołotow 

Przybycie delegacji 
radzieekie.i 
do Genewy 

premiera Burrny w ZSRR 

CORAZ WIĘCEJ 
robotnic i robotników Ili 

w 
kwartał 
„wełnie" 

GEN EW A. - 26 października 
przybyli do ~newy na konfe­
rencję ministrów spraw za.gra­
nicznych czterech mocarstw: 
pierwszy zastępca przewodroczą 
cegc Rady Ministrów ?:SRR i 
minister spraw zagranicznych 
ZSRR W. M. Mołotow o!'azczJon 
kowie delegacj1 radzioeck:iej: A. 
A. Gromyko, marszałek Zw'.ąz­
ku Radzieckiego W. D. Sokołow 
ski, S. A. Winogradow, · G. M. 

Na 7A,ięciu: przewodn.icz2'C)' Rady Ministrów ZSRR, BoJ­
ga,nin, wymienia. uścisk dłoni z premierem Bunny - U Nu. 

Fot. - CAF 

przystępuje do pełnienia wart Przędza czesankowa -
102,6 proc., przędza zgrze­
bna - 101.1 proc„ tkaniny 
surowe - 99.6 proc. ora.c 
tkaniny gotowe--98,3 pror ... 
- tak przedstawia się wy­
konanie w III kwartale br. 
zadań przez fabryki weł­
niane podległe CZPW -
Północ. 

Pi..:szkin i doradcy delegacji. 
W. M. Mołotow wygło.sil prze 

'l1ówienie następującej treści: 
- Jutro r<nJ>OCZyna się kon­

ferencja ministrów spraw za.gra 
nicznych c-zterech mocarstw. JP­
stem rad, ż·e znów spotykam ~Ję 
w Genewie z moimi kolega.mi -
ministra.mi spraw za.gra.nie-L­
nyeh Anglii, Francji i USA. 

W związku z konferencją w Genewie 
~--~-----~--------

Warty produkcyjne dla u­
c7,czenia 38 rocznicy Rewo­
luc11 Październi>kowej pełni 
1uż w fabrykach łódzkich 
tys!ące robotnic i robotni­
ków. 

W ZPP Im. Jureu.ka do 
pełnienia w.art przystąpilo 

............................. ""'"'""' ..... """"'"'' 

rozpoczynamy druk in­

teresującego opowiada-

nia pt.: 

„ Współlokator" 
pióra 

WASYLA AŻAJEWA, 
autora znanej powieści 
„Daleko od Moskwy". ł 

-------------

NOWY JORK. - Jak donosi 
z Buenos Aires korespondent a­
gencji United Press, w dniu 24 
bm. nowy aąd Argentyny wy­
dal dek'fel w sprawie rozwiąza­
nia partii perondstycznej. 

MOSKWA. - Przybyli tu na 
zaproszenie Związku Pisarzy Ra­
di.;ieck1ch członek Swlatowej Ra­
dy Pokoju wybitny pi&arz fran­
cuski J. P. Sartre oraz literatka 
Simone de Breauvois. 

LONDYN. - Według ogło­
szonych 24 bm. w L<>ndynie urzę­
clowych danych, ludność W. Bry 
tami wzrosła w r. 1954 o 173 tys. 
mieszkańców w porównaniu ze 
stanem z r. 1953 i wynosiła 
.SO 784 tys. Liczba urodzeri wy­
nosiła w roku sprawozdawczym 
795 tys„ tj. o 9 tysięcy mniej 
n iż w roku Jl-Oprzednim. Liczba 
zgonów wyniosła 578 400. 

LONDYN. - Prezvdent Por­
tuqalii, qen. Craveiro Lopes przy 
był z oficjalną 4-dniowa wizytą 
do Anqlii witany w Londynie 
przez królową Elżbiete i rząd 
brvtyim. 

0 świadczenie 
Mamy do rO'ZJ>atrzenia ważne 

<prawy. Zi:-odnie z zaleceniami 
<"Zefów rządów. omow1my pro­
hlem bezpiec-zeństwa w Europie 
i sprawę Niemiec. kwestię -0'1.­
brojenia. oraz ~prawe r<ns-zcrz.>-

prezydenta Eisenhowera 
Niewykonanir planów ilo 

~ciowyeh .iak również i ja­
kościowych w tkaninach 
J?"Otowych spowodowało dal 
szy ni 0 dobór w akumularii 
-· oknło 10 milionów zło­
tych ·(za pierwsze półrocze 
br. nieifobór wynosił około 
Jl!> milionów). 

Tak więc przemysł wel­
nian~· nie ustrzegł się 'lta­
ry('h blP.dów fplan asorty­
mento,vv równiei nie 7.0· 
"tal w:vkonanv). Zmnit-jsz~· 
la się co prawda w porl°'-"'n>i. 
niu z l i II kwartałem ilość 
fabryk. w których prowa­
d7..ono niezdrową gospodar­
kę - świadczy o tym m. 
in. około 16 milionów p!l­
n•ułpł:mt>wt>.i obniżki kosz­
tów własnych. niemniej 
wełna nie wygospodarowa 
ła 7.aplanowanych sum. 

Do nadal iłe pracujących 
zakładów należą ZPW im. 
Waryń'!łdego oraz Konstan 
t:vno·wskle ZPW. 

Nad wYProwadseniem fa­
bryk z Impasu obradują 

dziś w Łodzi pracownicy 
przemysłu wełnianego -
półnąc, (wit.). 

1 

r.ia kontak!ów między Wsch<>­
dt"m i Za.chodem. 

Po i;-enewsltie.i konferencji ,7e 
lów n:adów c-zęsto mówiono o 
duchu Genewy Jt"sl to -zupł"lnie 
7rmumiałe. Działać w duch•l 
Genewy - znac-zy to przyczy­
niać się do zmniejszenia nap1c­
ria międ~vnaroooweg-o, do u­
•rwalenia. pokoju. 

Delegacja radziecka ze sw"j 
~tronv zrobi wonystko. aby pny 
t"Zynić sic do osiągnięcia oory­
lyw11ych wyników konferenr.jl, 
wyników <pełniającycb pragnir­
ni:i. na.rodów. 

Witam serdPCZDie mieszk.ań­
rów i władze Genewy, jak ró·.<­
nież rząd Szwajcarii. 

Obserwatorzy 
r7ądu NRD 
,rzybyli do Genewy 

GEN EW A. - Delegacja o~er­
watorów rządu Niemieckiej i:t"­
publllti Demokratyc-z.nej p~l-:v­
ła we wtorek po południu r.:o 
Genewy. Na mele delegacji stoi 
·wiceminister spraw zagrarucz­
nych. sekretarz stanu G"°'"g 
Handke. 

NOWY JORK. Agencja Urut€d 
?ress podaje, że w związku z 
rozpoczynającą się w Genew~e 
konferencją ministrów spraw za 
granicznych czteroech mocarstw 

!\łini~lrowle 

mocarstw 
zachodaich 
odlecieli do Genewy 
PARYŻ. Sekretarz stanu USA 

Dulles, minister obrony Wilson 
oraz cz:lonkowie delegacji a.mery 
kańskiej na konferencję JDJ1ll­
strów spraw zagranicznych oolc 
cieli w środę samolotem woj­
,kowym z Paryża do Genewy o 
godzinie 16.35. Wraz z delegJl(',ią 
amerykańską udał się do Gem:­
wy ambasador USA w Moskwie 
Charles Boblen. Pół godzi.ny 
przed odlotem delegacji amery­
kańskiej wystartował z lotni!>ka 
paryskiego samolot wl<nący do 
Gene\.vy brytyjskiego ministra 
spraw za.granicznych Harolda 
!\&ac Millana 

Minister spraw za.gra.niczny•·h 
Francji Antoine Pina.y udał się 
cło Genewy specjalnym pocią­
giem. 

już około 350 robotnic i ro- \ 
botników. M. in. pasowacz­
ka Stanisława Ławniczak 
(na zdj iu u góry) - deko­
rowana odznaką „Przodow­
nik Pracy " - zobowiązała 

~~n;~ :i~~c~00r~~~ ~~::~ Dziś rozpoczyna obrady w Genewie 
W ZPW im. A. Struga. war 

ty produkcyjne pełni już o- k f h koło 1500 osób. Cerowaczki On erencia ministrów Spraw zagranicznyC 
tego zakładu zobowiązały się 

wycerować każda codzienn;e czterech wielkich DIOCOr!itH' 
dodatkowo metr tkaniny. Na 

11rw;1gacug;:~z~~w.;~:~ PRZEZ CAŁY ŚWIAT IDZIE ŻĄDANIE 
Franiak, Maria Golczyk oraz 

~~:~r:~=~ą s~~~~ :;;:.: .dalszego rozładowania napięcia międzynarodowego 
my. (wit.). • k ł I d cz=wo~:Bws1::iec~~~kn~~!a I zapewnienia po oju ca ei u zkości 
ki wart - oroabiają fart\l- 1 PARYZ. - We wtorek, 25 bm., porozumienia, które w sposób bar-1 spraw zagranicznych czterech mo­
chy 1 ubrania prawie wszyst- na ratuszu w Lyonie odbyło się I dziel skuteczny umożliwiłoby po- carstw. 
kich robotn;c i robotników. nieoficjalne spotkanie szerenu po- dejście do problemu zjednoczenia W oświadczeniu tym Rada Obroń 
J k . • t ł łitvków I działaczy społecznych. Niemiec. ców Pokoju wzywa rząd boński, 

orezydent USA Ei.senhOIWer opu 
blik01Wal następujące oświadcze­
nie: 

Prned trzema miesiącami se­
kretarz stanu Dulles i ja spotka 
liśmy się w Genewie z przywó<l­
cami Francji, Wielkiej Brytar:ii 
i Związku Radzieckiego Oelem 
r..a.szym - jak powiedziałem na 
otwarciu konferencji bylo 
„stworzenie nowego ducha urno 
żliwiającego rozwiązanie w przy 
szłości problemów, za które po­
no.simy odpowiedzialność" 

Swiat jest pełen nadziei, że 
konferencja ta istotnie stworzy­
ła tego nowego ducha. Joonak­
że, jak oświadczyłem narodo•Ni 
amerykańskiemu po powrocie, 
., doecydująca próba" nastąpi wów 
czas, gdy ministrowie spraw za­
granicznych zajmą się konkret­
nie na pod.stawie na.szych ge­
newskich dyrektyw problemami, 
za które nasze kraje ponoozą 
odpowiedzialność. a które - do 
póki nie zostały rozwiązane -­
wywołują napięcie i groźbę. 

27 października czterej mini­
strowie spraw zagraniczny<"h 
spotkają się w Genewie, aby 
wznowić prace przerwane pn.ez 
nas w lipcu bieżącego roku. Bę­
dą oni szukali rozwiązań, które 
mO'Ża'la maleźć, o ile ten nowy 
duch rzeczywiście istnieje. Naj­
ważniejszym zagadnieniem j~st 
zjednoczenie Niemi-ee w ram&ch 
bezpioecz.eń -twa europejskiego. 

W kwestiach tych se:kreta:rz 
stanu Dulles i ja jesteśmy jed!'o 
myślni. Omawialiśmy je często 
i w ciągu ostatnich dwóch tygo 
dni dwukrotnie on i ja roz~­
lrzyliśmy wspólnie stanowiska 
krajów zachodnich i propozyc!e, 
które zlożą one w Genewie. -Pro 
pozycje te mają na celu prz,·­
czynienie się do tego, aby zapa­
nowal sprawiedliwy pokój, wzmo 
cniło się bezpieczeństwo, wz:ro­
sla pomyślność wszystkich iu-

02:1. Będą one odzwierciedle­
niem prawdziwego ducha pojed­
nania i zgody. Jeżeli Związek 
Radzioecki od.powie w tym io.a­

mym duchu - można będzie o­
siągnąć duże sukcesy. Osob1~­
cie żywię ta.kie nadzieje l - ie­
s bem tego pewien - na.dzieje ta­
kie żywi naród amerykański. ~ o pien~szy ~ aną na war Przewodniczvl honorowy przewod- Konferencja nenewska powinna aby w myśl woli ludności Nle­

c1e zespoi mistrza Zenona nicLącv Z!lromadzenia Narodowego także przyczvnlć się do normali- miec zachodnich działał na rzecz 
Rogozińskiego z tkalni. Z·J- Francji Edonard Herriot. Obecni zacji I rozwoju wymiany 11ospo· utrwalenia pokoju I bezpieczen- WszyBCy będziemy z uwagą 
bowiązal się on m in. poo- byli: deputowani do Z11romadzenla darczei między krajami Wschodu siwa, tylko bowiem w ten sposób fledzili wydarzenia w Genewie, 

. ść . k . • tka~· 0 0 4 N;irodoweno Pierre Cot I Emma- I Zachodu. można przywrócić jedność Niemiec. albowiem będą one w dużym 
nie. .ia osc , m ; , nuel d'Astier de la Vigerle, za- Zebrani w Lyonie działacie po- W czasie obrad na temat pro}łle-
proc. oraz utrzymac czysto~c stępca mera Lyonu L. Vienney, de- lityczni dają wyraz pragnieniu, aby mu Niemiec - 11łosl oświadczenie stopni~ świadczyły 0 tym, cr;y 
miejs<:a pracy. Zobowiąz.an:a pulowany do Rady Najwyższej rządy, zdając sobie sprawę z dą· - przedstawiciele obu rządów nie Jstotinie „duch Genewy" cxz:na­
zespołu mistrza WladysJa 1va Z~RR llla Erenburg, członek anglel- zeń światowej opinii publicznej, mleckich powinni uzyskać możność cza rzeczywistą zmianę i czy na 
J k Oddzi-alu przygo- sktel lzbv Lordów lord Farlngdon, położyły kres zimnel wojnie I kro- sprecyzowania sweno stanowi-ska 11 prawdę doprowadzi on do pootc-
ama a 7. członek Izby Gmin sir Plummer, czyłv w przvszłoścl drogą współ- przedłożenia propozycji ministrom . . 

towawczego dotyczą podnte- członek Stalooo Komitetu Ogólno- pracv międzvnarędowej". spraw za!ll'anlczuych czterech mo- pu pokoJqwego,, którego pragme 
s1enia jakości osnów. i zrnmej c~ińskleqo Z!Jromadzenl~ Przedsta- LONDYN. Dnia 25 bm. MepO- carstw. gorąco caly świat. 
szeni.a odpadów. Pracowni- wicieli Lodowych Liu Nmn-u. czło· częła Bi" sesi·a parlamentu bry-

. k • nek R.adv Państwa PRL Oskar Lan- . . " 
cy. przęd~lm, torz:y trzy ge, poseł do Sejmu PRL D1>mlnik tnskiego, 
m1es1ąc"' nie wykonuJą z.:.i.- Horodyński. poseł do parlamentu W dniu tym na wezwanie 
dań prr..-..;kcyjnych. post.ano- włoskie!lo Riccardo Lombardi, re: Brytyjskiego Komitetu Obrori­
wilJ zwiększyć -;vydajnf)ŚĆ prezen~a~t b. mlnlst!a Ni~leckle1 ców Pokoju, lokalne orgareza-

, tak b . .„ Re;mbhk1 Federalne1 Hememanna CJ·e boJ'own.ików 0 pokói· """~la-prac), Y ,.wyciągną<' - dr Poss~ ~ J~ 
plany na 100 proc. I · · ł~ do Londynu . swych delega-

(st.). Po wvmianie PD!llądów na temat tow na .spatkarue z ~lam:ezi.ta-
Derspektyw dalszej poprawy sto- rzystam1, reprez,entuJącym1 ·uo­
rnnków międzynarodowych, uczest- szczególne okręgi wyborcze. 
nicy spotkanilł uchwalili komuni-

Izba niższa parlamentu Austrii 
uchwaliła ustawę o neutralności 
WIEDEŃ. Dnia 26 bm. odbyfof W czasie posiedzenia kan<:l>ra'z 

się po.sied-zenie izby niż..szej Raab wygł06il przemówi.en.ie, w 
(Nationalratu) parlamentu au- którym - przy oklaskach depu­
striackiego. towanych stwierdził, że w 

Dar dzieci 
kat, w którym stwierdza sie m. in.: ?V roz.mowa<;h z ~utowanv~ 

rm reprez.entuJącynu ich okreg1 -------------­.. W przededniu konferencji czte­
rech ministrów spraw zagranicz­
nych w·Genewie zebrani w Lyonie 
przedstawiciele kół polltycznych 
różnych kralów Wschodu i Zachodu 
zwracają uwaqe światowej opinii pu 
blicznej na to, :ie rządy winny kon 
lynuować wvsilkl podjęte podczas 
t·onlerencji szefów rządów czterech 
mocarst\11 w Upcu br. w celu roz­
ładowania naplecla międzynarodo­
we110. 

Austrii JIJie mA już żadnych ob­
cych wojsk. Podkreślił on, że 
lra.kta.t państwowy z Austrią 
da.je jej po rarz; pierwszy od ll.118 
roku :moZno6ć prowadzenia. ak­
tywnej i kon.st.iuktywnej polity­
ki za.gn.nirc.znej . 

egipskich 
dla dzieci polskich 

WARSZAWA. - Min.i.ster. K"­
lei Egiptu Falhi Radwan, który 
niedawno był z wizytą w Pok•:e. 
i:;rzekazal charge d'aifaires P•;l­
'>ki w Kairze, Wlodzimier:wwi 
Paszkowskiemu zabawki - łf3r 
pzieci egipskich dla dzioeci pol­
.~kich, przebvwających w p•.·e­
wentorium przeciwgruźliczym 
kolo Poznania. 

I 

Je§ll chodzi 1> bezpieczeństwo 
europejskie, to ministrowie spraw 
zaqranlcznych czlerech mocarstw, 
w oparciu o plany przedłożone w 
uble!Jłych miesiącach przez jedną 

drugą stronę. powimai dojść do 

• 

wyborcz;e, delegaci pr7.edstawi.a­
l; poglądy setek tysięcy .An.gli­
ków, domagali się, aby AngLa 
nawiązala przyjazne stosun.kJ ze 
wszystkimi krajami, by um&c­
niala wspólpracę rniędzynaro<fo­
wą w duchu Genewy. Delegaci 
stwierdzili, że naród angielski 
gorąco pragnie sukcesu genew­
skiej k0!11feren.cji ministrów 
spraw za.granicznych czterech 
wielkich mocarstw. 

BERLIN. - Prezydium Zachod­
nio-Niemieckiej Rady Obrońców 
Pokoju opublikowało oświadczenie 
w związku z roz1>0czynającą się 
genewski& konferencj4 ministrów 

Wybuch granatu . 
na wiecu 
w Paryża 

PARYZ. - W Paryżu, w Sali 
Towarzystw Naukowych odbył się 
wielki wiec obrońców pokoju, po­
święcony sytuacji w Algerze. 

Po zakończeniu wiecu nlemani 
sprawcy rzucili przed wejściem di> 
sali qranat, który wybuchł 1 sa­
nlł 8 osób. 

Raab omówil następnie usta­
wę o neutralności Austrii ~ Po 
treygodzi.nnej dy61rusji usta.wa 
od.da.na 2'lOIStala pod. grosowame. 

Więkmiością dwóch łnzeoleh 
głosów ustawa została przy~-,i. 
Przewiduje on.a. nieuczestni<l'7.e­
nie Austrii w żadnych układaeh 
wojskowych oraz za.brania bu­
dowy obcych b&z wojskowyeh 
aa. ~-Austrii. 



Wracają 
do kraju „. 

Dekla.racje ł rzeczYwistość 

Dlaczego USA Na marginesie gadulstwa 

nadal popierają 
Filipiny? 

Bo iowości- zabrakło 

Przez punkt repatriacyjny w 
Szc11eclnie przewijają się co· 
raz to nowi ludzie wracający 
po latach tułaczki do kraju. 

Na zdfęclu: Edward Hegenbarth 
z zawodu kreślarz, urodzony w 
Belgii, przyjechał do nieznanej 
ojczyzny. Pracę jut znalazł -
widnie omawia warunki pracy 
z dyrektorem Wofewódzklego 
Biura Projektów w Szczecinie 
- int. Stanisławem Bekerem. 

W ZGROMADZENIU OGÓLNYM: 

Rząd polski jak i całe społeczeństwo 
niqdq 

z walki o 
nie zrezqqnuią 

owrót uchodźców do kraju 
KOMISJA POLITYCZNA tarza generalnego z badań na te­

mat stoounku między agencją a 
ONZ; ponadto zrewidowana re­
zolucja precyzuje żądanie roz­
srerz.enia grupy pań&t.w prowa­
dzących negocjacje w spl.'awie 
projektu statutu agencji i zapra 
sza do udziału w negocjacjach 

zakończyła debatę 
nad sprawą energii 

ogólną 
atomowej 

NOWY JORK {PAP). We wto-stym oraz z uprawnień przyzna- dodatkowo rządy Brazylii, Cze­
rek po południu odbyło się ple- wanych powracającym pl.'zez Ch<J\~łowacji, Indii i. ZSRR. Gru­
narne posiedzenie Zgromadze- rząd. Dotychczasowa praktyka pa negocjująca skłaidać się za­
nia Ogólnego NZ, na któcym jest jednak t.ego rodzaju, że nie tern będzie z 12 państw. 
m. im. rozpatrZ01110 rezolucję Ko tylko uniemożliwia się rząd<.mi. Aut.orzy rezolucji odrzucił-i na 
misji do Spraw Społecznych, odpowiednim instytucjom, a na.: tomiast poprawkę, która zaleca­
Huma;nitarnych i Kulturalnych. wet rodzinom .informowanie u- ta sk:reśleąie słów, iż po.stępy w 

Przed glooowan.iem przema- chodźców, lecz prowadzi ilię negocjacjach zmierzających do 
wiał przedstawiciel Polski, Lu- akcję nacisku i propagandy prze opracowania projektu statut.u 
bienski, który oświadczył, że de- ciwko powrotowi do kraju oj- agencji są istotne. 
legacja polska powstrzyma i:ti<; czystego. W dyskusji zabrał głos dele-
od gło.sow;ania nad tym projok- Podkreślając, re delegacia gat Indii Men.on. Podkreślil on 
tern rezolucji polska nie mO'Że s.ię pogodz;ić z na wstępie, że ma nadzieję~ iż 
Lubieński oświadczył, że rez..>- takim stanem rzeczy, mówca o- w wyniiku OIWOC!l1ych rozmów t'>­

lucja nie przyczynia się do usu- świadczył: chodzi nam o dzle- czących się obecnie osiąg1nięta 
nięcia blędów i braków, które siątk:i tysięcy ludzi, którzy żyją Z06ta.nie nie tylko „jedność glo­
utrudniają rozwiązanie proble- w okropnych warunkach w 00,.. sów", lecz również „jedność wy 
mu uchodźców. Delegacja pol- zach dla uchodźców lub tułają sHków". 

NOWY JORK (PAP). - Jak 
don06i agencja Associated 
Press, rzecznik delegacji ame­
rykańskiej na X sesję Zgro­
madzenia ·Ogólnego NZ ~wład­
czy!, iż Stany Zjednoczone na­
dal popierają Flllpiny jako kan­
dydata na zafęcie niestałego 
miejsca w Radzie Betpleczeń­
stwa. Ucltyłil się on jednocze. 
śnie od udzielenia informacji, 
czy Filipiny mają szanse uzy­
skania koniecznej większości. 

„New York Times" w Jed· 
uym z artykułów opowiada się 
za wybraniem Filipin na nie· 
stałego członka Rady Bezpie­
czeństwa i wyraża jednocześnie 
zdziwienie, że „niektóre poważ 
ne kraje wolnego świata gto· 
sowały dotycltc"zas przeciwko 
tak właściwemu kandydatowi". 

Dziennik ucieka się do na· 
stępującej argumentacji: Diem 
nie podpisał układów indochiń· 
sklch i nie fest związany Ich 
postanowieniami. Na pewno nie 
zgodzi się on na przeprowa. 
dzenie wyborów w przyszłym 
roku. w związku z czym cała 
sprawa oprze się niewątpliwie 
o ONZ. „New York nmes" 
przewiduje więc, że Filipiny 
będą musiały bronić interesów 
kliki Diema. 

Ze 
we 

strajków 
Franci i 

Na zdjęciu: żony strajkuji\CYCh 
w Nantes robotników demon­

strują na ulicach miasta. 
FO't. - CAF 

•.. kierownictwo tkalni nie 
anaJizuje planów produkcyj­
nych własnego oddziału, za 
malo jest zainteresowania S<pra 
wami tkalni ze strony inżynie­
rów i techników„. 

... zilarzają się fakty fals~r­
stwa wyników produkcyjnych 
tkalni, niektórzy mistrzowie to 
lerują fakty „podkręcania" li.cz 
ników n.a krosnach, małe jest 
u nLch poczucie odpowiedtial­
noścL. 

„.tolerowanie bumelanctwa, 
.:.njedbalstwo w pracy dzia­

łu mechanicznego (dla przykła­
du kilkakrotny remont Ul"ZG­
dreń do ·karboni:wwania ~­
ny) ..• 
Słowa ootrej krytyki padały 

z ust dyrektora Białkowskiego, 
referującego sytuację w fab!"y­
ce. Był cm zdania, że na kon­
!erencj i partyjru>-ekonomicznej 
w jednej z największych fa­
bryk prremysłu wełnianego 
(ZPW im. Barlickiego) nalC'l:y 
poru.szyć myśH ludzkie i ludz­
kie sumienia. Bo przecież tka­
cze w okresie I półrocza :tie 
dali krajowi około 150 tys, m 
tkanin, „machnęli" ręką na 
aoortyment (tylko 76 proc. pla­
nu), wyprodukowali tylko 84 
proc. tkanin I gatunku, a ko.s.z­
ty wlasne przekroczono w fa­
bryce o 641 tys. zł. 

Czekaliśmy na dyskusj~. Kry 
tyka dyrelcl.ora przecie-ż ~­
czowa i słusma, byla bardzo 
bolesna. Za.rzucał falsrerstwo 
(podkręcanie liczników), tole­
rowanie bumelanctwa, n.iedbal-

Dzień ONZ 

ska. "ll:waża - p<JIW:iedzial on. - się po świecie, prowadząc k'>- Mówca stwierdza, że rozwią7.a 
ze glownym środkiem rozwiąza- czownicze życie. Są oni traktA.>- nie problemu pokojowego sto.<io 
n ia tej kwestii powinna być re- wan.i przez miejscową ludnodć wania energii atomowej nie li­
patriacja oparta na zasadzie cal jako element niepożądany. Za- kwiduje samo prnez slę niebez­
kowite.i dobrowol.Jwści. Dlatego równo rząd polski, jak i cale piecreństwa użycia jej w celach 
też należy stworzyć takie Wn.- .społecreństwo ni.gdy nie ZrP.Zy- niszczycielskich. Indie - pow:e­
runki, w których uchodźca zda- gnują z ;walki o powrót do kra- dtiał Menon - nie traktują s.pra 
w~by sobie sprawę z sytuacji ju tych ni~zęśliwych ludzi. wy pokojowego stosowania ener­
panującej w jego kraju ojczy- Cz.eka.ją na nich ich rodziny. Fo gii atomowej, jako problernu 

powrocie do oiCZ""""Y znai·dą o.ni wyłącznie technicznego. Jest to PARYZ (PAP). - W fabryce .WARSZAWA. - ''!Domu Dzien J ,,_„ .· (, niikarza w WMszaw1e oobyia s1ę 
nie jakiś z łaski udzielony kawa przede wszystkim problem spo- Chauss<l!l1 8.000 ro00tn.1kow vry- akademia z oloo!l';j.l dnia ONZ, wr­
lek chleba, lecz pracę wedłu~ lecz.ny o ogromnym znacz.emu, walczyło nową _umowę zbiorową ganizowana staraniem• Polskiego 
swych kwalifikacjl, ludzkie, nor dlatego też wysiłki w tej d.zte- z pracodawcami. Umowa prze- Towarzystwa Przyjaciół ONZ i Pol 
malne warunki bytu oraz mm- dzinle nie mogą sprowadzać .:;:ię widuje podwyżkę plac od 3 do ~kiego Instytutu Spraw Międzyna-

Jordania 
nie przystąpi 
do paktu 
bagdadzkiego 

MOSKWA (PAP). Korespon 
dent agencji TASS don.o.si z Bej 
rutu powołując się na prasę li­
bańską, że rząd angielski. zwró­
cił się do rządu Jordanii z prc>­
pozycją, aby Jo!.'dania niezwło­
cznie przystąpiła do paktu bag­
dadzkiego. 

Premie!.' Jordanii Said El-Mu­
fti odpowiedzial odmoWi!lie, o­
~wiadczając amba.sado.r<JIW:i al!l­
gieJ.sk:iemu w Ammanie, iż przy 
stąpienie Jordanii do podobnego 
paktu byłoby sprzec7l!le z jej in­
reresami narodowymi. „Prędzej 
podam się do dymisji - stwiu­
dzil Said El-Mufti - niż wyra7ę 
zgodę na przystąpienie J<lirdanii 
do paktu bagdadzkiego". 

Układ wo.{skowy 
Egipt-Arabia Saud. 

LONDYN. - Jak donosi z Kairu 
korespondent agencji Reutera, 27 
bm. premier Egiptu Abdel Nasser 
i premier Arabii Saudyjskiej Faisal 
podpiszą układ wojskowy zawarty 
międzv Egiptem a Arabią Saudyj­
ską. Układ ten przewiduje m. In. 
utworzenie połączonego dowódz. 
twa obu armii oraz „Rady Najwyż. 
szej" na okres wojny l pokoju. 
Układ postanawia, że wydatki woj 
skowe Egiptu i Arabii Saudyjskiej 
będą pokrywane w połowie przez 
każdy kraj. 

ność rozwoju swych zdoln~ci tylko do granic narodowych. 11 framków za godtimę. rodowych. 
dla dobra własnego k!.'aju. Me.non zaznacz)'.l. że jakkol~iek w Departamencie Indre et Loi 

Za przedstawionym Zgroma- <;prawa rozbro1en1a omawiana re robotni budowlani . podipi- Sytuacja dzeniu projektem re.zolucji gl<>- J·;~ie w _Genewi";, delegacja Jn- sali z pr~odawcami uklad w 
s~aly 43 ~elegacie, zaś 15 ~ 1 .1 pr:1gn1e. l.'az ie:szc~ ~kre- sprawie podwyżki plac od 20 do 
Vlstrzymało s1ę od glosu. sl1ć, 1z Indie opowiadaJfl Się na- 30 frank - ..,..,.?- w Wietnamie płd. NOWY JORK {PAP). KomJ13ja dal za calkawi.tym zakaz.em bro ~ za 6~m~. 
Polityczna zakończyła we wto- ni atomowej. Tramwaiarzie Mai:sylti, Tul<>-

k d bat Óln d · I nu, Calll!les, N1ce1 t Mento<ny re e ę og ą na pierw- Menon powitał z zadowol<>- dzili" 24 odz" tr k: s.zym punktem porządku dzien- · . , . . - orzeprowa -g inny s ai 
. mem zawartą w rezoiuc11 pro- walcząc o poprawę warun.ll:ów 

nego - sprawą p<>koiowego '!"f pozycję zwołania konferencji w bytu 

LONDYN. - W artykule redak­
cyjnym o sytuacji w Wietnamie 
południowym dziennik „Scotchman„ 
pisze: „Władza Ngo Dinh Di~a 
oµiera stlę na pomocy amerykan­
skiej i na armil. Sprawuje on dyk 
talorską władzę wraz z małą garst 
ką przyjaciół i krewnych. Innym po 
litvkom za-".iknięto usta przez wpro 
wadzenie kontroli nad prasą i ra-

korzysta.tua enel.'gu atomoweJ. oelu zatwierdz..enla statutu agen- · 
Prz.erl rozpoczęciem obrad roz cji, zaznaczając jedm.ak, iż kQ•n- Robotnicy fabryk „Thomsor.1" 

dan? zrewidowan_Y po raz c;J.rug1 r-erencja mu.si mieć również PTa w okręgu pary.skun przeprowa­
pro1ekt re.zoluCJt,. do k:t~reg.:> wo przedyskutowam.i.a po.star.o- dzają krótkotrwale strajki dom;\ 
pr.zystą~il? obecnie 16 panstw, wień statutu. gając się podiwyżki plac. 
mianowicie: Al.'gentyna, Austra-
lia, Belgia, Brazylia, Dania, 
Islan.dia, Izrael. Meksyk, Holan Franci"a 
dia, Kanada, Norwegia, Peru. 

diem··. 
Ngo Dinh Diem - pisze dalej 

dzi:ennik - „zawsze występował 
Szwecja, Unia Poludniowo-Afry 
kańska, Anglia i Stany Zjedno­
czone. Zrewidowany projekt re­
zolucji uwzględnia większość po 
prawek zgłoszonych przez Indie. 
Wprowadz.o!n.o dwa nowe ustęDy, 
z których pierW1Szy podkreśla, ii 
energia aitomowa powillllla słu­
żyć wyląc2il1ie celom pokojowym 
! podniesieniu stopy życiio<wej 
a drugi uznaje konleczność gwa­
rancji, że ma.terialy rozszcze­
pial:ne 21DJajdujące &:ię w dyspo­
zycji agencji atomowej oraz 
świadczone przez nią usJ:ugi nie 
będą wykorzystywane w innych 
celach niż pokoj01We. 

Ze sprawą przyśpieszonych wyborów 
przeciwko Francuzom. t-:Tie tylk_o 
nie zamierza on rozwiązac kwesll1 
przeprowadzenia wolnych wybo­
rów pod kontrolą międzynarodową 
w 1956 roku w całym kraju, zgod­
nie z poro7Aln1ieniem genewskUJ:! 

W części a), dotyczącej mię­
dzynarodowych koo.ferencji w 
sprawie pokojowego stosowania 
energii atomowej, zrewid01Wai11ćl 
rezolucja uwzględnia tylko jcrl­
ną poprawkę Indii, podkreślając 

socjaliści wiążą 
kwestię reformy 
ordynacji wyborczej 
PARYŻ (PAP). Projekt rządu 

francuskiego w sprawie skróc'i?­
nia kadencji obecnego ZgrOIT'a­
dzen.ia Narodowego i nowych 
wyborów jest obecnie rozpatry­
wany prr.ez komisję glOSQ'Wania 
powszechnego. 

w większym stopniJu maczenie D li • 
konferencji dla rozpows.zechni.e- u es zamierza 
nia wiedzy atom01Wej; nie u-

Nowyin wydarzeniem związa- lecz nie chce nawet przep.rowadz1c 
nym z projektem rządowym Jest wyborów w Wietnamie południo­
zajęcje stainowiska w tej kwe- wym'". 
stii przez socjalistyczną grup~ NOWY JORK. - Jak donosi z 
parlamentarną (SFIO). Grupa ta Saigonu korespondent dziennika 
po.s.tanowila popl7.ieĆ projekt „New York Times", premier po-

, · ..__,, """ łudniowego Wietnamu Ngo Dlnh 
przyspiCBz.erua WY>JViOW >""'- wa Diem oświadczył, :!:e ocenia wynl· 
l.'unkiem, że 7JOSta:nie p_r:zeprowa kl 'plebiscytu, który odbył sle 23 
dzO!la ref~ o_rdynac11 ""'.J'klu- października, jako „wskazówkę", 
cza1ąca mozliwosć twor.zerua J<i- że nie powinien przystępować do 
kichkolwiek koalicji wybor- przeprowadzenia wyborów w celu 
czych. zjednoczenia Wietnamu. 

Agencja France Presse p<Xfa- ---
jąc ~ę w.iiadomość stwi~rdza,_ że I Incydenty 
pomiędzy deputowanym1, ktorzy 
domagają Gię pierws.2'Jeństwa dla n·e ne 
projefktu rządowego a deputOIWa gr a I z 
nymi popierającymi projekt rP.- • k I } 
farmy wyborczej, zarysowuje WOJS zrae a 

stwo ..• Wyobra.żaliśmy 9obie tę 
falę wyjaśnień jaka za. chwilę 
powillna popłynąć, falę argu­
mentów i wniosków, będącycn 
odbiciem dążeń do rychlej 
poprawy, do usu.nięcia zl;i.. 
Tymczasem - na ten natural­
ny oclzew c.zekaliśmy darem­
nie. 

Ob. Kochański mówił o ko­
nieczności uruchomienia wła­
snego laboratorium, ob. Hof­
man operował ogólnikami, ma­
jącymi zastąpić trzeźwą OCt,„nę 
sytuacji w dziedzinie częśr.i 
zamienmych do masżyn i tylko 
jakoś nieśmiało uderzył w biu­
rokrację utrudniającą korzy­
sta.nie z magazynu części za­
miennych przez majstrów; ob. 
Bartosik: doniósł o sukCESach 
zobowiązań podjętych prz<>z 
dział gospodarczy wespół ze 
strażakami i dotyczących upo­
rządkowarua t.erenu, zaaptfo­
wal również o ro-Źwi:nięcie dy­
skusji w sprawie kasy pogrze­
bowej... Sypały się słowa U.5y­
piającym szmerem po sali, sło­
wa błądzące po dalekkh pery­
feriach problemu, a k001fere:n­
cja partyjno-ekonomiczna co­
raz bardziej nabierala. charak­
ter-u „pogawędki o spraiwach 
obojętnych". 

Ale czy należy potępić za to 
wszystkich? 

Pn.ec-ież znaleili się ludzie, 
rozumiejący sytuację. 

Sekretarz oddzialow~j orga­
nizacji partyjnej z tkalni skry­
tykował referat dyrektora. Mó­
wił m. m. o papierkowości :ro­
baw:iązań w fabryce, o rozluź­
nieniu dyscypliny pracy i mar­
notrawstwie S'llrowca, odważ­
nie rzucil pytanie, w jak.i spo­
sób aktyw walczy z kradzieża­
mi.„ 

Zdawalo się, że po tych sło­
wach dyskusja nabierze wre;z 
cie rozpędu. Zdawało się, że 
po slowach grupowej Szumiraj 
z oerowalni. dojdą do gl<l!SU za­
atakowani ludzie, że obnażą su; 
ogniwa zła i błędów, odbljA­
jących się ujemnie na sytuacii 
cal.ej za.logi i całej fabryki. 

Nie óoc:lJekaliśmy fri.ę t.E:j 
chwili, ntimo, że o to samo ape 
lowal pr7ledstawiciel Komitetu 
Dzielnicowego Parll:i. 
Zastanawialiśmy &ię n.ad 

przyczynami nudy. Bo dlacz.o­
go na l.ronfereocji partyjno­
~j zabrakło bojo­
wości. dJa=eso mówcy nle wy 
szli śmlało z wniOISkami, nie 
uderzyli w siebie i w i.i!lnych? 
· W III kwartale pr:r.ędzalnia 
plan wykO!llala, we wrześILu 
tkacre zrobili plan z nadwyżką, 
to samo wykoń<:zalnicy, niedo­
bory akumulacji :z;mniej87'0no 
o 27 milionów zł, prZJeikroczo­
no też zadania obniżki kosztów 
wlrumych. Cz.yżby to uśpiło 
wrażli'WQ§ć U<"ZeStników konfe­
rencji :n.a za.sadniczie problemy? 

A może uśpienie przyszło 
skądinąd? Rok t.emu odbyła .się 
tu I konferencja partyjno-eko­
nomLczn.a, a w kilka miesięcy 
po niej plamy produkcji na no­
wo leżały! Moźe zlo płynie z 
pn.ekon.ania niektórych pracow 
ników, ż.e konferencja i tak nic 
nie da, prócz gadal!lia? 

* :{. * 
Czy moż.emy dać odpowie<l:f 

na te wszystkie pytania? Są­
dzimy, że już w tej chwili, bez­
pośrednio po konferench szu­
ka odpowiedzi na te pytania 
cala załoga. Nuda i jałowość 
k<lłnferencji bowiem była de­
prymująca ! More wlaśme od 
„Barlickiego" popłyną wnioski, 
co zrobić, by niektóre konfe­
rencje nie były beztreściwe i' 
nudne, może wydamy wr<:s?:­
cie zdecydowaną walkę ga<iul­
stv.ru, nie mającemu nic wspól 
nego z dążen;em do jak naj­
leJ'.)&Zych wyników pracy. 

F. B. 

Od „Siw ee~ włosa" 
do symfonii • 

Pi-osenki „Piel.'Wszy siwy wło.'" 
i „Zachodni wiatr" :cd.obyły so­
bie w calym kraju dużą populdr 
ność. Autorem ich jest młodv 
kompozytor, gdańsz,czanin 
Henryk Jabłoński. laureat Na­
grody Muzycznej miasta Gdai1-
ska. 

Zbrodnie względnia nafomiast postulatu, 
by sekretarz generalny ONZ 
przygotowując przyszłe konie:­
rencje prowadził konsultacje je­
dynie z lrom.i.tetem domdczym, n 
nie rz; agencjami wyspecjaliiWWa 

odwieclzić 
Jugosławię 

się konfliikt. Niemniej agencja · b k' . , d , 
dodaje, iż minister spraw Wli'- Z ara 5 lml sąs1a ami Henryk Jabłoński komponuie 
wnętrznych B<JIUII'ges - M.atm.ou- · 

przeciw ludzkości 
bandy Czang Kai-szeka 

PEKIN. Jak donosi Agencja 
Nowych Chin, bandyci cza.ng­
Jcaiszekowscy minują, obsrLarY po 
łowu ryb u wybrzeży prowincji 
Fukien, która pol<Yrona. jest na 
wysokości Ta.iwanu. Na obsza­
rach tych umieszcwno miny o 
opóźnionym zapłonie i inne. 

Ofia.r!l. zbrodni eiangkaiszr­
kowców pada It1dność cywilna. 

ry dal dJnia 25 bm. do Z1"0'Dllllie- PARYŻ. - Agencja France rue tylko piooenki. Jego twor-
nia. iż ooiągnięcie pororumieni;, Presse donos.i, że dnia 25 bm. c~ć symfOl!liczna jest tematt,r ·.z 
w tej sprawie jest możliwe. żołnierze Izraela os1Jr1;elali lud- me związana z :VVYbrzeż.em. Mu-

nymi oraz by organizowane byly NOWY JORK (PAP). - De-­
specjalne seminaria poświęcc:vn(' partament Stanu USA opubli-
rozm.aitym aspektom po.kojowe:.. kowal wiadomość, że sekre- ~ I k 
go st<loolwainia energii atomowej. tarz f1ta.nu Dulles, korzystając l ... 8 pOezą e 

W cr;ięści b) rezolucji, doty- z pobytu w Genewtie, pod.czas 
c~cej międzynarodowej agen- konferencji nrimiiistrów spraw ~E~INż (P2AP)b. - Radbło t.oldjskle 
CJL a~j uwzględnwno po- . po a1e, e 4 ~· przy ył!l !'o por 
stufaty by ~interesowane rz, _ zagranr.IC'Z!lych raterech , m<:'- , tu Jokosuka pierwsza 1~.dz pod­
d 'z.etl t ·i d 'l cars·tw ma zamiar udac się wodna, przekazana Japonii przez 

Y pr s awJ Y . sprawoz a111e > .. , • :_ rząd USA Z!TOdnie z ameryka6sko-
Zgromadrenm Ogolnemu . po '>- do Jugos.awm, ab_Y złozyc w, japońską umową o dz.lerżawle okrę 
trzymaniu sprawo zdania sekre- zy:tę prezydentQwa. T.llto. tów woiennvcla. 

nosc syryjskiej miejscowości tywy ?,SymfOilln . kaszub5k1e:;", 
,Jeibne, położonej w pobliżu gm- ~~a!ow symfon;oeznych „.Jl.1:1<;; 
nicy syl'Yjsko-izrae1sk:i.ej. w miP- dosc 1. „W"l'.z.w<lllerue Wy~rz,eza 
stec"2lku została. za!bita jedr.a ko- oraz ~u mnych ut~orow Z<l.­
bieta c;z-,erpruęte są z muzyki ludoweJ. 

no'ini.asbecrzlka udali się obse:r- ,„s~onia kaszu~ka~'· grana 
watorzy z r<1mienia ONZ, którzy .i_uz ~a razy z :v->elk1m . ~v~ 
pr7JeJll""(1Wad.7..ają dochodzenia. az,eyuem prrez ~ 1lharmomę Bal~ 

Dnia 26 bm. oddział żołnierzy tycJ;ą? op~ Jest na ludO"'.vei 
,,gi.pski·~h starł siQ z żołnierzami 1:nesm rybakow z H-elu. 
Tz.raela w rejonie Nizza;la. Obecnie Jabłoński 
Szc;rególów tego incydentu brak,, nad . nową sy.mfon.i.llo 

pracuje 
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Gospodyn:e wiejskie z Modlicy 
recytują Mickiewicza 

Zespól świetlicowy z Mo­
dlicy. którego dobrym du­
chem opiekuńczym jest nau­
czycielka M. Łopatkowa, wy­
różnił się na festiwalu ar­
tystycznym, otrzymując na 
ogólnop9lskich eliminacjach 
nagrodę za doskonale przez 

Muzyka klasyczna 
w Filharmonii 

Bywalcy Filharmonii stoisunłto­
\lTO dość rzadko mieli sposobnosć 
ełuchania muzyki klasycznej. 
Tym większe zainf:€resowanie 
wywołać wi nien program koncer 
tów w ~nia~h 28 i 29 październi-l 
ka zaw1era.iący trzy arcydzieła 
muzyki klasycznej, mia.nO\\TJ­
cie: III Koncert Brandenbursk! 
Bacha, praepiękny lj;oncert fle­
t~ Mozarta oraz cieszącą się 
duzą popularnością u meloma­
nów - VIII Symfonię Beetho­
vena. 
Orkiestrę prowadzi nowozaan­

gażowa.ny dyrygent Stefan Ma.r­
czyk, który tym razem da ,;1ę 
poznać publiczności lód:zikiej j.a­
k<> interpretator muzyki kla­
sycznej. 

Soli&tą koncertu będzie wybit­
nie utalentowany flecista Leon 
Tejkowsld. Koru:ert t.en zarówno 
jak i poprzedni konoort Filhar­
monii będzie przedmiotem an­
kiety islJ.Ichaczy. 

Studenci łódzcy 
przesyłają 

pozdrowienia 
z wykopków 

Jak już donosiliśmy, 800 stu 
dentów wyższych uczelni łódz­
kich wyjechało na wykopki. 
Wczoraj otrzymaliśmy pozqro­
wienia od grupy „wykopkowi­
czów", które poniżej reprodu­
kujemy: 

Nie wszystko zloto co się 
świeci - powiada stare przy 
sfowie. Wieżowiec przy ulicy 
Sienkiewicza nie świeci mo­
że, ale imponuje swymi roz­
miarami. Znacznie mniej im 
panujące jest natomiast to, 
co się dzieje wewnątrz, ści­
śle w dwóch jego skrzydłach 
użytkowanych od 1950 r. 
przez „CeTeBe", Centr. Za­
rząd Hurtu Tekstylnego 
Centralę Odzieżową. 

Przed kiikoma dniami wspo 
minaliśmy o arktycznych mro 
zach tam panujących, dziś 
chcemy odsłonić kulisy tej 
sprawy, opisane w Liście, ja­
ki otrzymaliśmy od naszego 
czytelnika Bogdana Przysta­
now1cza. Autor Hnu pisząc 

w imieniu pracowników Cen 
traH Odzieżowej, donosi nam 
m. in„ że „Zjednoczenie In­
stalacji Srinitarnych i Elek­
trycznych ZISiE przeliczyło 
swoje sily, gdyż rozebrało w 
piorunujqcym tempie prowi­
zoryczną kotłownię, a nową 
montuje w tempie żółwim". 

W związku z warunkami 
pracy, które można by na­
zwać „zininym wychowe?n", 
obserwuje się ogromny pro­
cent zachorowań wśród pra­
cowników. Na skutek licz­
nych interwencji w dniu 17 
października została zwołana 
konferencja, w której udz;al 
wzli;H przedstawiciele użyt­
llrowników budynków, Zarzq 

siebie wystawioną przeróbkę 
powieści Orzeszkowej „Dz!ur 
dziowie". 

Obecnie zespół ten sprawił 
nam d<rugą, nie mniej miłą 
niespodzi ;:;nkę: oto na elimi­
nacjach powiatowych III 
Ogólnopolskiego Konkursu Re 
cytat.orskiego rewelacją dnia 
był występ trzech recytato­
rek - gospodyń wiejskich 
właśnie z Modlicy. 

Jedna z nich Józefa Strą­
kowska, ma 57 lat. Mimo to 
z prawdziwie młodzieńczą 

swadą i głębok'm zrozumie­
niem wygłosiła ona epilog 
„Pana Tadeusza". 

Jej o cztery lata młodsza 
tov.rarzyszka Józefa Glapiń­
ska suge.stywniie wyrecyto­
wała bajkę Mickiewicza I 
.,Chłop i żmija". Bardzo też 
interesująco w ustach tej 53-
letniej chłopki brzmiał fra­
gment ,,Ziemi w jarzmie"­
Wa..::Uewskiej. Również rze­
telny talent recytatorski wy­
kazała 35-letnia Jadwiga 
Krauze (fragmenty „Pana 
Tadeusza"). 

Nie sądźcie jednak, że Jó­
zefa Strąkowska była na tej 
imprezie najstarszą recytator 
ką. Starszy od niej okazAł 
się rolnik z Bronisina (grom. 
Wiskitno) cz!O'llek powiato­
"'.ej komisji kultury - Lu­
CJan Salski urodzony w roku 
1883. Zdobył on rzęsiste okla 
ski słuchaczy jako wyborny 
recyt.ator „Koncertu Jan­
kiela". 

Wszystkie trzy recytatorki 
z Modlicy wytypowane 7..c>­
staly do eliminacji wojewó<lz 
kich. 

Warto dodać tu, że po­
wiat lódzkl spisal się pod­
czas III Konkursu Recytator­
skiego bardzo dobrze: :na 3.500 
uczestników z całego nasze­
go województwa wystawil 
on grupę złożoną z 628 o-
sób. M. 

l. .. . 

Wieżowiec 
-lodownia 

du Inwestycji Budowy Wie­
żowca ora.z ZISiE. 

Ostatni stawm się z pel­
nym sztabem inżynierów o­
raz dyrektorem technicznym 
Zjednoczenia. Orzekli 0'11.i, że 
przyczyną opóźnienia sq tzw. 
trudności obiektywne wyra­
żajqce się brakiem acetylenu. 
Inżynierowie obiecali, że ko­
tlownia zostanie uruchomio­
na w dniu 25 października 
pod warunkiem dostarczenia 
„nieszczęsnego acetylenu". 

Centrale zajmujące się 
dystrybucją tkanin i odzte­
ży zapewnily dostawę acety­
lenu (wiadomo, handlowcy!). 
Mimo to Zjednoczenie nie do 
trzymało słowa. Gdy ieden z 
zainteresowanych z.apytal dy 
rektora ZISiE, „którego mte­
siqca i roku pańskiego" roz­
pocznie się ogrzewanie, ten 
potraktowal to jako nie­
grzeczność i o§wiadczyl, że 
szczegółowych wyjaśnień w 
tym przedmiocie może udzie 
lić tylko wróżka. 
Wypadałoby, ażeby nielicz 

ni zdrowi ;eszcze pracowni­
cy instytuc;i, mieszczqcych 
się w wieżowcu, wyruszyli 
na poszukiwanie wróżek, zaś 
pozostali - chorzy na grypę, 
kaszlący itp. udali się do zna 
chora. 

Nie wiemy natomiast, do 
kogo powinni się udać przed 
stawiciete ZISiE. 

l 

Tak zwa lczvć chu lig-ań~two • 1 opilstwo· 

Większych uprawnień dla kolegiów! 
Ro:z:prawa trwała krótko. 

Obywatelowi R. W. udowo­
dniono zakłócenie porządku 
publicz.nego w stanie nie­
trzeźwym. Obwiniony nie o­
ponował. Przyllil.ał się ze 
spokojem, omal nie z uśmie­
chem na ustach. Wyrok 
200 zł grzywny. 

Tu n....stępuje najmniej o­
czekiwany moment. Skaza­
ny, otrzymawszy kwi't, z 
lekceważeniem wyjmuje z 
povtfelu pieniądze i na 
mi-ejscu płaci grzywnę. Na­
stępnie drze nakaz płatniczy 
i opuszcza sadę rozpraw 
Kolegium Orzekającego przy 
DRN - Staromiejska. 

Takiie sceny można oglą­
dać i w innych kolegiach o­
rzekających. W większości 
wy:padków rozpatruje się 
tam sprawy wykroczeń prze 
ciwko porządkowi publiczne 
mu itp. Oskarżeni - to prze 
ważnie siali bywalcy wydzia 
łów społeczno - administra­
cyjnych rad narodowych -
notoryczni opoje, awanturni­
cy, chuligani. 
Należy więc posta.wić za­

sadnicze pytanie. Dla.czego 
wyroki kolegiów ferowane 
na. ta.kich właśnie przestęp­

ców nie działają wychowaw­
czo i dlaczego nie wpływa.ją 
na zmianę postępowania 

tych wichl"'LYcieli naszego co­
dziennego życia - choć taki 
jesł właśnie cel orzeczeń ko­
legiów orzekających? 

PRZYCZYN JEST SPORO 

Przede wszystkim kolegia 
orzekają~ nie dysponują 

możliwości.am-i karania w dra 
stycznych wypadkach wykro 
czeń pr?.eciwko porządkowi 
publicznemu aresztem, jak to 
było dawniej. Nakładają je­
dynie grzywny do 3.000 zł lub 
kaną winnych pracą po­
prawczą ód tygodnia d:> 3 
miesięcy. 
DZJiewńąty paragraf rorzipo­

rządlLenia Rady Ministrów o 
orzeom.i<:tiwie kam.o - admi­
nistracyjnym głosi: „Zakład 
pracy powinien czuwać nad 
dokładnym wykonywalllliem 
pracy poprąwciJej". Akcent 
wychowa~ jest tu mocno 
podkreślony. A jak to wy­
gląda w praktyce? 

Do pokoju kasjera w fabryce 
wchodzi miody c:rJowiek wielce 
podenerwowany. Rzuca na stół 
swó i pasek z wyszczególnieniem 
uposatenla ł podniesionym gło­
sem pyta: 

- Dlacze110 otrxymalem wypła 
tę o 160 %ł nits.zą nJż ml się na­
letala l 

Kasjer bierze pasek do ręki, 
przegląda pozycje, otwiera szufla 
dę I pokazuje „delikwentowi" od 
pis wvroku kol109łum skazujące­
go qo na 2 miesiące pracy po­
prawczej. Oto podstawa do po­
trącenia 20 proc. zarobków. 

- A więc zgadza się. Z 800 
zl pensji potrąciliśmy 160 zł. 
Coś pan tam widocznie nabroił„. 

Ro=owa skończona. 
Wszystko niby w porządku. 
Ale czy tak ma wyglądać 
wykonanie wyroku pracy po 
prawczej, która ma charak­
ter wychowaiwczy? 

Ulica o pięknej 
przeszłości 

U lica Wschodnia -
a.«nkolwiek pol~ 

7.ona ·~· śródmieściu -
należy do najbard'l'łej 
za.niedba.nych ulic Lo­
drd. Zwłaszcza na od­
cinku pomiędzy Ja.ra­
«na a Nowotld mO'i;na 
na każdym kroku spo­
tkać zrujnowany chod­
n!k I zniszczoną .iezd­
me. 

W większości zakładów 
pracy, ani rad.y zakładowe, 
ani organizacje zetempow­
skie nie interesują się wyro­
kami nadsyłanymi przez ko­
legia. Wyrok jest przeważ­
nie dokumentem potrzeb­
nym buchalterii. Mało inte­
resują się organizacj.e spo­
łeczne ludźmi, którzy swym 
zachowaniem się w m1e1-
scach publicznych wystawili 
wątpliwej wartości świadec­
two nie tylko sobie, ale i 
przedsiębiorstwom, w któ­
rych pracują. Nie bada się 
przyczyn i powodów wykro­
czenia. Rzadko kto intere­
suje się tym, w jakim towa­
rzystwie przebywa skazany, 
dlacr.ego awanturuje się na 
ulicy. Ukarany odbywa pra­
cę poprawczą nie wiedząc, 
że ją odbywa - sens wy­
chowawczy kary zatra-ca się 
w tych warunkach komplet­
nie. 

WIĘKSZOSć 
UCHYLA SiĘ ... 

Jeszcze gorzej ma się spra­
wa z nie pracującymi, ska­
zanymi na pracę poprawczą. 
Tych kieruje się do MPO i 
do Dyrekcji Ogrodów Miej­
skich. Gdy zgłoszą się do 
pracy - pół biedy. Więk­

szość jednak uchyla się, a 
wtedy sąd może wymierzyć 
karę 6 mies. aresztu za u­
chylanie się od wyroku ko­
legium. W praktyce jednak 
sprawy w sądzie się prze­
wlekają, a skazani (przeważ­
nie notoryczni opoje i chu­
ligani) wiedząc o skompli­
kowanej procedurze sądowej, 
wy_ozekują 6 miesięcy, gdyż 
wtedy następuje przedaw­
nienie i kara wygasa. 

W len 1tposób nie odbvl kary 
np. .Ryszard Kowalski, kilkakrot­
nie karany noloryczny plfak, kt6 
ry nie z11losłl alę do pracv po­
Prawczef w MPO fauzanv na e 
lyqodn!) oru Józef Gadowski. 
który za opllslwo otrzvmal wy. 
rok 4 tvqodnle pracy poprawcref, 
Ich sprawy kr.µyły mlt:ldzv 1ą· 
dem a kolegium orzekającym 
DRN-Sródmieścle, at po sześcl11 
miesiącach przedawnllv ile I •ka 
zanl wyroku nie odbylt. Ta­
kich przykładów można by mno­
żyć wiele. 

Gdy w dodatku uwzględ­
nimy, że notorycznych awan 
turników i chuliganów karze 
się niskimi grzywnami prze­
ważnie od 50 do 200 zł, ma­
jąc na względzie ich stan 
posiadania i warunki rodzin­
ne - dojdziemy do wnios­
ku, że kary ferowane przez 
kolegia nie skutkują. Stali 
bywalcy kolegiów po prostu 
„bimbają" sobie na takie wy­
roki. Twierdzą cynicznie, iż 
jest to pewien procent do­
płaty do wódki, którą skon­
sumowali w nadmieTnych 
ilościach. 

WYJĄTKOWO PILNA 
I NIEZBĘDNA 

Panoszenie się chuligań­
stwa w naszym mieście przy 
brało poważne rouniary. 
Mnożą się awantury, kra-

Dudniła woda, 
dudniła ... 

dl'lieże, napady na spokoj­
nych przechodniów. Gdy 
więc przeczytaliśmy odezwę 
KŁ PZPR i Prezydium . RN 
do społeczeństwa łódzkiego 
w sprawie zwalczania chu­
ligaństwa, a w niej zdanie, 
że: „Niezwykle surowo ka­
rać się będzie tych, którzy 
gQdzą w życie i mienie oby­
wateli, którzy zakłócają po­
rządek i spokój miasta" ... -
sprawa nowych uprawnień 
dla kolegiów staje ·się wy­
jątkowo pilna i niezbędna. 

Przeprowadziliśmy szereg 
rozmów z osobami, kj;óre 
niemal „zęby zjadły" na pra­
cy w kolegiach <>rzekają­

cych. Twierdzą ~. że w 
chwili obecnej obowiąwiąca 
ustawa z 15 gntdnia 1951 r. 
o orzecznictwie karno-admi­
nistracyjnym powinna być 
zmodyfikowana. Nie dlatego, 
że nie jest życiowa czy nie­
praktyczna, ale dlatego, że 
wypac7..ono jej cel wycho­
wawczy. Jest 7..a, łagodna i 
zbyt wyrozumiała dla tych 
wszystkich, którzy notorycz­
nie zakłó-0a.ją spokój publicz­
ny l wywołują gorszące sce­
ny godząc w · dobre obyc-m­
je. 

Skoro więc chuligani i a­
wanturnicy nie potrafili na­
leżycie ocemc wychowaw­
czych intencji ustawodawcv. 
skoro ci, którzy mieli nad­
zorować opiekować się 
skazanymi za przestępstwa 
natury administracyjnej nie 
wypełnili tego - uprawnie­
nia dla kolegiów należy po­
większyć. 

Należałoby w pierwszym 
rzędzie nałożyć na przedsię­
biorstwa obowiązek ściślej­
~ej współpracy z kolegiami 
orzekającymi aż do uczest­
nictwa w rozprawie pracow­
nika danego zakładu włącz­
nie. 

RÓWNIEŻ I ARESZT! 

W razie l}iezgłamania się 
do pracy poprawczej skaza­
nego kolegia powinny mieć 
możność stosowania aresztu, 
a nie kierowanii.a sprawy do 
sądu, gdzie przewleka się 
ona aż do umorzenia. Wy­
daje się, że praca popraw­
cza pod nadzorem dla osób 
nie pracujących i dla ehuli­
ganerii byłaby leoszym roz­
wiązaniem zagadnienia. niż 
praca p<Jprawcza w instytu­
cjach. 

Wres'lcie areszt. Pozba­
wienie kogoś wolności jest 
rygorem drastycznym, suro­
wym. Niemniej areszt wy­
da.ie sie konieozny w przy­
nP,dltach notoryO'lJTlych wy­
bryków lub permanentnych 
awantur czy burd pijackich. 

Kolegia orzekające uzbro­
jone w możliwości karania 
pracą poprawczą pod nadzo­
rem, aresztem i wysokimi 
grzywnami, !<pełnią lepiej 
swą rolę, do której są powo­
łane, w chwili, gdy chuliga-

Chcemy św;atla 
W c-rerwcu w naszym 

domu został 1>r7.e 
rwa.ny dopływ świalla 
do klatek schodowych 
ł pralni. 

Wielokrotne rnonilty 

Ze względu na chlub 
ną przeszłość i ku pa­
mieol ofiar ludzkich 
zło'ronych na. baryka­
da.eh tej ulicy. winniś 
my tym ba.rdziej dbać 
o .iej wyl{lą.d. 

Dom pmy ul. Jero­
"WlirnskieJ nr 6 został 
p r-ey łąowny do mi ej­
ski ej sieci wodooiąirc>­
wej, 

nia.ch. Jak np. pompa. 
SS;\00-tl~a, ktÓl'I\ 
należa.łoby Z&bezpie­
czyć 1)TZed mincze­
niem. 

prośby' skien>wanc 
do komitetu dom4'we­
go. d<l'rot'Cy i admini­
stra.c.ii przy ZBM. 1>0-

T.Ostab ja.Je dot~ be7. 
skutku. Dni. SI\ cora.z 
krótsze t niedługo bt:­
d'2liemy musiały ośwle 

tlać 1>ralnłę świecami i 
naftowymi lampka.mi. 
Jest t. uciążliwe ł w 
wieku elektrycmnośeł 

zupełnie ni~bne. 
Po doprowadzeniu 

d<> J)Onądku bruków i 
chodników można. by 
ulice Wschodnią i pła.­
cyk, po1&7A>ny na. ul 
Jaracza w pobliżu 
Pi<>trkowskiej obsa­
d-ilć drzewkami. Mieli 
b:vśmy -i tego l>Odwrii­
ny zvsk - radość dla 
oka. l p la.c -iabawowy 
dla. dzieci! 

Stały Oeytehńlc 
(246~\ 

Ale porrostała tam 
niecz:vnna studnia. oe-i 
pokry"Wy - nie za.be-i­
pl~na. 

Mles-ikańcy łomu 7,a 
sypallby chętnie bez­
użvteczna. ju:t studnię. 
która slan<>wi state 
niebezpieczeństwo dla 
bawiac:vch s-ie na dwo 
ne dziooi, 1>0wstny­
mu.ie ich jednak myśl 
o cennych u~d.ze-

Mieszkańcy bloku 
nr 454 

Nie wątpimy. re 
Dzielnicowa Rada Na­
rodowa Lódź - Staro­
miejska spetni w szyb 
kim tempie słufrme ży 
czenia mieszkańców i 
z.a hezpieczy cenne u­
rządzenie studni. 

(2447) 

Niepokoi nas te:t 
brak światła na scho­
dach, tym ba.rdzieJ. że 
w nasz;ym domu za­
mieszkuje duł.o mlec:i. 
Na ciemnych schodach 
nie trudno o wypadek. 

Mieszkanki domu 
Sienkiewicza. 62 

(24.11) 

neria, notoryczne pi.jań.stwo 
oraz łobuzeria stały się pla­
gą dla spokojnych miesz­
kańców naszego miasta. 

ZBIGNIEW SKIBICKI 

Nie przepuszczać 
ani iednemu 
eholiganowi! 

Onegdaj w DRN Bałuty odby­
la się se&ja Kolegium Orx.ekają­
cego. n.a którą doprowad.z.o.no chu 
lig&n.ów i awanturników oraz 
pijaków z t0renu całej Lodzi. 

Sesja rozpatrzyła ogółem 12 
spraw. M. iin. Zygmunt llaake 
skazany został na 200 zł grzyw­
ny za to, że w pijanym stan;e 
lzyl pasażerów w tramwaju, a 
Stanisław Krawczyk otrzymał 
2 mlE!Siące pracy poprawczej 
wraz ze swym kompanem .Tanew 
Radwańskim, z którym na Ba­

lU<:kim Rynku śpiewali wulgar­
ne piooenki. 

6 tygodni pracy poprawczej 
wymierzono Grzegorzowi Nebel-
5kiemu za to, że w podchmielQ­
nym stanie lżył przechodniów i 
ubliża! milicji. Zdzisław Pejga 
typmvy chuligan, pracawn.ik 
ZWAT ukarany został grzyw­
ną w wysokości 500 złotvc.h 
7.a pobicie jednego z pl'zc>­
chodniów przy ul. Nowomiej­
Gk.iej. (S) 

Przyczepki rowerowe 
t' Sztuczna biżuteria 
· Nowe płyty 
Do sklepów MHD z. artyku­

łami użytku kulturalnego na­
deszło szereg nowości. Wielbi­
cieli muzyki za.interesują na 
pewno nowe nagrani!ł płyt, 
które otrzymał sklep MHD 
przy ul. Piotrkowskiej 83. Są 
to utwory operowe, operetko­
we i muzyka taneczna. Otrzy­
mano również nową partię a­
dapterów produkcji krajowej. 
Rowerzyści z zadowoleniem 

przyjmą wiadomość o nadejś­
ciu długo oczekiwanych przy­
czepek roweroWych, które u­
kazały się już w sklepach. 

Kobiety ucieszą się z nowe­
go sklepu, który otwarty bę­
dzie jeszcze w tym mii!siącu 
przy ul. P]otrkowskiej 81. Bę­
dzie to sklep z biżuterią sztucz 
ną czeską, srebrną, a w przy­
szłości również złotą. . 

(k) 

Areszt 
dla nieuczciwych 
pracowników handlu 

Klient zażądał w sklepie PSS 
nr 6H pól kilograma cukierków 
kawowych f-my „Pszczółka" i 
słoik dżemu. Pozornie transak­
cja jakich wiele. Jednak kierow­
nik sklepu Róź.ańs.ki t.endencyJ­
nie pobrał wyższą cenę za te ar­
tykuły. I tak: za cukierki poli­
czył 5,80 zł zamia.st 5,35 zl, za 
dżem 7,40 zl zamiaist 7,13 zł. 

Nasz handel UBpol:ecz.n.iony o­
p iera się na zasadach uczciwo­
ści, toteż nawet ro drobne prze­
winienie zasługuje na karę. Ró­
żański za nieuczciwość odsiedz:i. 
jeden miesiąc w a.rescllCie. 

Za podobne p:rnew.inienie zna­
lazła isię w isądzie ekspedientka 
sklepu MHD nr 209 .Julia.nna 
Lipińska. Lipińska pobrała za 
14 dkg śledzi.a wędzolnegQ 3.10 zl, 
podczas gdy wg obowiązując~o 
cennika powi.mla pobrać 2,86 zł. 
P<llnadto za ćwierć kilograma l:ln 
drynek policzyła klientowi 4 zl, 
zamiaet 3,53 zł. 

Za te „zaokrąglenia." isąd r:.ka­
zał Joann~ Lipińską na jeden 
miesiąc aresztu. 

(Lu-Ga) 

Imś, 2'7 października., o lfOliz!· 
nle 19 w lokalu NOT, ul. Piotr­
kowska 102, mgr .Jan Weres7.­
C'Lyńskł wygłoo odczyt pt. „Z-a­
stosowanie radaru w geodezji". 

* ~ * 
Jutro, 28 październilra o godzt­

nle 18 w lokalu NOT w Lodzi, 
ul. Piotrkowska 102 mgr inż. Ta­
deusz Trojanowski wygł<>S.i od­
c-iyt pt. „Odpowietrzanie zaJtła­
dów centralnego ogrz.ewa.nia wod 
nego". 
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- z notatnika 
Spotkanie Lublin-Belgrad piłkarza ::.s~~XI mistrzostwach 

• Wyja:zrl piłkarzy do Belgli. 
stal się przesz.kodą do ukończe- w lekkoatletyce 
nia rozgrywek I ligi w dniu 13 li 

SPORT ~i:Z•J~i w ocenie sędziego ringowego 
łodzianina Romana Kubiaka ~~~i?iEka~~:t~:f~ Na lódzkin1 ~tadionie 

grane W6taną w terminie póź-
SĘDZIĄ RINGOWYM MIĘDZYNARODOWEGO SPOTKANIA I niejszym, toteż możliwe jest, ze I M I b , 

BOKSERSKIEGO LUBLIN - BELGRAD BYŁ ZNANY ŁODZKI na mistrza będziemy musieli po- Ili y~ ano o e on rne 
ARBITER - ROMAN KUBIAK. czekać dłużej niż do 13 listopa- ~ _ 

da. · 

- Jak pan ocenia mecz lu- - Nie. Uzna.no walkę za nie GKKF na swym_ ootatmun_ p<JIS!e- wania fieyCZJ!lego z du_-ną (' kf' h kf d ' . k d ' • B Komisja S~ SPN J edna z nauczycielek wycho-1 

belski w porównaniu z ofi- odbytą. dzen;iu po.stanowiła ukarac ?<l-5u- chwaliła się, że na stadiOtn Wlók I, w oryc po a amy na1w•ę sze na z1e1e 
cjalnym spotkaniem Polska - W sumie mecz przyniósł zwy męciem ?<J. trzech s~tkan mi- niarza przyprowadziła 300 swol<.h -------
Jugosławia w Warsmw:ie? - cięstwo Lublinowi 13:5. Jugo otrzowskich zawoclm.ika Szom- wychowanków, którzy z cieka­
pytam sędziego Kubiaka. słowianie byli z wyniku zado- bierek - BURI)Ę . za. !xutalną wością przyglądali s~ zawodom 

- Było bez wątpienia bar- woleni, podobnie jak z poby- grę w me~ z Gormkiem _za- leldmatletycznym o mistrzostwo 
brze. Obroncę warszawskie~o Pol.ski. Nie wiemy, czy nauczy-

dziej wyrównane i za.cięte. ~ tu w Polsce i polskiej publicz- Marym0tntu - K~Z~OWSKJE- cielka ta wynikiem zwerbowania 
Warszawie wystąpiła na.sza. noset. Mieli tylko za.strzeże- GO ukarano 3-m1es1ęcz.ną dy- 300 uczniów ustanowila rekord 

prawie najlep- nia co do oceny spotkania w skw'.11ifikacją z 6-miesięczrt.ym wśród swoich kolegów, ale fak-
sza dziesiątka, wadze koguciej, mimo, iż wer za~eszeru~m. 2'.8 brutalną grę tern jest, że mist.rw.stwa lekk<>-
natomi'ast re- dykt ogłaszający ZwYCięstwo także z Gornikiem Zabr7.e. atletyczne Pol1:ki wywołały w 
prezentację na Kasperczaka. był jednogh)śny. PAPROCKI z pabi.an.ickiego 1..00.Zi duże zainteresowanie i co 
ring lubelski _ Kogo pan wyróżni.a z na- Włókniarza jest pierwszym kara- ważniejsze, na trybwtie widzi.eli-

nym zawodnikiem tegoroc7l!lych 5my dużo mlodzieży szkolnej. 
skomponowano szego zespołu? rozgrywek o wejście do II lig~. l\'loment ten podkreślamy z na­
przez umiejęt - Wilka i Cza.jęekiego. Byli Otrzymał on o.strzeżenie za nie- ciskiem, b.y wykorzystać zainte­
ne pomiesza- zdecydowanie lepsi niż repre- eportowe zachowanie się w me- 1·esowa.ni<i. mlodzie-.iy i pobud7.ii 
nie rutyny (Go zentancj Polski w piórkowej i mu z Wartą Poz:n.ań • ją do czynnego uprawiania. tej 

śeiański, Ka- lekko-średniej - Sokołowskii • Już 112 sędziów pilkar- dy~~J:J:;!~~P do omówie-
sperczak) :a młodością (Dampc Walasek. (S) I skich mamy w Lodzi, a pru-d nia mist.I"WIStw jest jednocześnie 
II, Wojciechowski II, Maj- * :to * trzema laty było ich zaledwie wyrazem wielkiego zadowolema 
chrzak) oczywiście z uzupeł- A oto wynik.i walk w kolejności siedmiu - reszta należała do z całkowicie udanych zawodów. 

wag od koguciej do ciężkiej (na WKKF. W środę 26 bm. o godzi- lęd . 
nicniem tej mies7.anki kilko- pierwszym miejscu JugosłO'Wia111ie): nie 18 odbyła się w lokalu tak pod wzg em orgaruzacyi-
ma bokserami za.lieza.jącymi PAUNOVIC przegrał z KASPER- LKKF miesięczna szkoleniowe-- nym, jak i sportowym. 
się do naszej ekstraklasy (Ku- CZAKIEM, SRDANOVIC prze.grat z organizacyjna narada sędziow- W jednym z artykułów przied 
kier, Czajęcki, Wilk). WILKIEM, LAZAREVIC zremisował ska, na której m . in. wręczone mistrzostwami pisaliśmy o tym, 

z WOJCIECHOWSKIM, LUKIC po- zootaly legitymacje kandydatmn że zazdrościmy C:ziecho.słowakom 
- Która w.alka podobatła się kmo1.~wł aS!ADOz DWAMSKIPEcioM, Mit. RJKKzb': którzy ukończyli 06tatni kurs.'. ' Zatopka. Opuszczając w oota.t-

panu najbaird:lli.ej? ~ nim dniu stadion Wlókni.ar~. 
VLEVICA 1>0k9nał CZAJĘCKI, PO- • z inicjatywy Poznania na- słysz.eliśmy częst.o powtarzane 

- Spotka.nie w lekko-śre- POVlC przegrał -z DAMPCEM I, wjąza,ny będzie stały kontakt sł 
dniej: Czajęcki - Ja.kovlevie. DAVIDOVlC n~ roostr.zygnąl spot- piłkarzy Poznania z Lodzią. Co owa: 

kama z MAJCHRZAKIEM, a NIKO­
N asz reprezentant pokazał LIC został znokautowany w pierw- roku odbywać się będą mecze 
piękny boks, kontry, które szvm st&rciu Prze-L GOSCIAŃSKIE- Lódź-Poznań, seniorów oraz re 

CHROMIK 
„I MY MAMY SWEGO 

wszystkich zadziwiały swą, GO. pre:z.entacji jUlll.iorów. 
ZATOPKA" Jest przecież jeszcre Walczak i 

Wszyscy oczywiście mieli na Radziw<l'l1owicz. Takiej dobot·o­
myśli Chromika. Wprawdzie wiel wej trójki może nam p<miz.dr-o­
kość Jurka nie objawiła . się do- ścić każde państwo europejs~e. 
piero na bieżni łódzkiej, 2le Skoro już mówimy o Igrzy­
wlaśnie u nas w Lodzi ChromJ.k s.kach Olimpijskich, to nie wol­
po raz pierwszy od kilku lat no pominąć naszych zawodn'.­
wypróbował swe siły na dystan- czek. Talentem błysnęła ł1gwer. 
sie 10 km i trzeba powiedz'.eć. Poczekajmy jednak jak będZle 
te możliwości jego są dopraw- ona rzucala w przyszłym roku. 
c!y fantastyczne. Sądząc z jej ogólnych zaint.ere­

szybkością, siłą i precyzją. 

błyskawiczny refleks i zupeł- CWKS S ł W f S f Ł 'd • 
n!e zadowalającą technikę. Po- - Pif a rOC 8W- par a Q Z 
lak wygrał wysoko. Ładnie 
wałczył rutynowany „kogut" 
Ka.spercza.k. Lublinianin z po­
chodzenia - Wilk - wPl'OSł 
rozgromił .,noo własną pu­
blicznością Srdanovica w wa­
dze piórkowej. Młodzież - a. 
przede wszystkim Wojciechaw 

W niedzielę ciekawa in1preza 
żużlowa 

ski - miała. tremę, a.le nie za- Ciekawq imprezę przygoto­
wiodła.. A Kukier pok.aa.I się wujo, żużlowcy łódzkiej Spar­

ty, dla których awans do I H- Chromik to talenł na miarę sowań sport.owych i z wiei.kich 
gi żużlowej bynajmniej nie Nurmiego, Zał-Opka czy Kul'a. możliiwości, oczekiwać należy dal 
oznacza zakończenia sezonu. Być może. że w tych czy innych szych poot„,)ów. 
W niedzielę, o godz. 11, odbę- startach nie zajmie pierwszego Poważne szaruse odniesie.ni.:. 
dzie się trójmecz z udzialem miejsca, ale pamiętajmy, że jest sukcesu w Melbounne posiada 
warszawskiego CWKS, Sparty to jesz.cze bardro młody biegacz. Marysia Ku.si<l'!1. Z juniorki WT-

l 'd k" - Pisząc o Chromiku myślimy o rosła J-uż pełnowartościowa. •u„-tylko na chwilę między lina­
mi, bo jego przeciwnik - Pa­
lie, z którym spotkał się jui 
w Warszawie, nie został do­
puszczony do walki przez le­

(Wroclaw) i Sparty 0 z ieJ. Igrzyskach Olimpijskich w Mt>I- wodnic-zka 
0 

wielkich kwalifika-Wraz Z hokeisfami Ponieważ w skład każdej dru- oourn~. Li':lZYIDY na: Jurka: Jesz: ejaeh. Marysia wypracowala dłu 
żyny wejdzie p• czterech. żu- cze. n1;k~ me wtraii„ po.w1~ec gość kroku i Ol!)anowala stac • 

IK Goeła żlowców, odbędzie się w su- w JakieJ.konkur~c.11 ~~eon Jest równie dobra w biegu r1a 
mię 12 biegów. :-tartowac, ii.le mewątpliwie Po- \OO m jak i w ~ w dal. M<>-

karza. 
- A więc w.aiHrower? h ł !ak marty o złotym ~edąlu, k~6- lemy być pewni, te too. wielki 

Przyj" 8C 8 a Spcu·tę łódzką reprezentować ry- ma s~nse zdQbyc na 3. ł1ś!ą: talent sportowy nie zootanie 

! 
będą KRAKOWIAK, ST A- ce_ met.row z prTJe?zkodam1, bądź zmarnowany. 

d W WECKI, WROŻYŃSKI i KO- tez w Jednym z biegów dlugody- W . "li' kilka led 
• •• • Q arszawy ŁECZEK. Czwórka ta dosko- stansow:ych. 118~~~ j:Y za W!e 

KS1m.Gward11Ludowe11z~wodo~a .. ~~:st~~~o~~ -~, s:;.o~:~o MELBOURNE, JESTESMY ZADOWOLENI. 

buduje m1strzym Szwec11 skim ~e Stalą „ ,c. I ~o~~~:'~ na;!i.ej~J~~ji~ w~~ ~:~t1:cijt\1:~; 
d . I . w Swiętochlo- I się w doskonałej formie i <>kręcie wiozącym polskich za-

Zie mcowy w 1"ez'dz1·e f1"gurowe1' wicach, ~o da?e . I k~zeJiugc;ily - - s:~ro~ty~i~ry· wodników 2'!1ajdzie się niewąt-
gwarancJę ze pliwie z.nac2'll1ie więcej lekko-, d k f ' ----~ budzą za.ch,vyt u znawców lek-

OSrO e spor owy We wtorek 25 bm. przyje- i w trójmeczu koatletyld, a jego uchiał w 7,.a- atletów. 
.. . chała do War:sUJ.wy w.r.aiz; ze niedzielnym, mimo br~ku woda.eh sta.je się jedną z najwic;k .Po tak uda.nyeb mistrzostwach 

. Z <>kaz~1 otwarcia.. przy Za: s:!lWedzk:imi hokei.sitami IK Szwendrowskiego, Sparta lodz ~zych a.~ra.~cji. Czy_ pokona Hcl- DJe wolno ter~z naszym C'roło: 
kładach rm. Gwardii Lud°"".el Goeta od . trzyni ka odegra niemało, rolę. Bile- da? Dzis me szukaimy odp<>w1e- \vym za.wodnikom zmarn0>wiic 
nowego domu klubowego, m:;.c- . . zaw . ?W'! ~IS _ . d na- dzi na to pytanie. Niewątpliw:.e ani jednego dnia. Jeżeli naw€'!: 
szczącego w sobie świ~tłicę, sal- SzwecJI . W J~ździe fi~urdweJ ty ~ przedsprzedazY_ sq 0 Sidło nie zmarnuje zimowych przewidziane będą oborzy cz.y 
kę gimnastyo2'll1.ą, szatnie z P'.l'Y\SIZ n.a lodzie Br1tt Roemmgber?· bycia w MOI, ul. P~otrkowska I miesięcy i w roku olimpijskim :.:grupowania, to mu.szą one 0.::­
nicatn!- i. magazyn s~wy, a Zawod111.i.c2Jk.a ta reprezentuJe,104, tll MPK, ul. Ptotrkows~a znajdzie się w jeszcze lej)IS.zej bywać się z myślą o starcie w 
iJrZJe:-V.idzi.anego Y' dalszeJ rozbu- najwyższy poziom światowy. 77 i w lokalu Sparty, ul. Pol- formie. Dodajmy do tego, że Melbourne. 
<l01Wie J'.1k0 . ~eik spocto~ Odbywa ona cor002lllie touirnee nocna 36. osuzep polski t.o nie tylko Sidto. J. NIECIECKI 
dla całeJ. d.zi.eLn.iK:y. „Oz.erwOl!leJ . po wielu krajach świata. Os ta 
odbyl ruę wczoraJ towarzyski · b -1 6 · · St 
mecz piłkarski. między drużyną tnio aw~ a m1es1ęcy ~ a-
KS im. Gwardii Ludowej a je- ~eh ZJ~oczonych, c1~ząc 
denastką ligową Włókniarza. się tam duzym powo<izemem. 

Dla_ Wlókniama b;rl ~ 1E;kki Doskonal łyżw.iarka szwe-
f'pal.'T1JI1.g, a dla przec1wnika Jak- a . 
że poważne spotkanie. Ligowcy dzka d_a p<>ka~ J~zdy przed 
nie wytężając się zbybn.io wyko- spotkaniarm hoke1stow IK G<>­
rzy&ywali błędy zbyt rnalo do- eta z reprezentacją Warse..a­
świadczon.ych obrońców pr7.ee1w wy, które rozegirane zosta'llą 
n.ika i odnieśli wysokie zwycle- na Torwairze w czwartek 27 
1Stwo 10:2 (6:0). Bramki zdobyli: bm i sobotę 29 bm. 
Pilans'ki i Krajew.ski - po 3, • 
Szymborski - 2, Koimiń.ski i Zespół hokejowy IK Goeta 
Sopo.rek .- po 1, a. dla pokona- należy do arołówki krajowej. 
nych ~bie bramki 7Jel.obyl :ix> Gra n w półnOC111ei lidze wraz 

WAŻNE TELEFONY p~·~ g. 17, 19. dozw. od 

~f/a1t·:O~:owe 25:·44 Cllflo nd'Zte?l{i( '•g o~bicoWE cnworzec 
Kom. Miejska MO 253-f>O -~-~ Kalisló) „Balał-On ie:<t 
M . . ki o· Infor 159 15 - . w k . . . STYLOWY (K"liński"e"O tera.z nasz". „Uderz w 

1e1s sr. · - oswiat. „ ramie p1- . • 1 ~ stół" g. 16. 17. 18. 1'1. 
l'lnl'll"° ram.id", „Okacue-plot 123) „Dzien bez kłam- 20 „1 22 dozw od · Jat 7 1'fl4!N .• ....,.,, ce" dozw. od lat 7. stwa" g. 18· 20• dozw. FOTOPLASTIK

0

0N CPio-
g 18 20 Progra•n od lat 18 t k ka 67 · · '. · · - SWIT (Bałucki Rynek) r ows ) „Nowa 

NOWY (Więckowsk1e~o dla na..imlod.: „Krolew Gł - „ socjalist:vczna Warsza-
15) g. 19 „Wesele Fi- n.a Żabka.", g. 16. 17. •• 

1
05
6 18P~:Z'da.e-zem~ wa." g. ·14-20 

ga.ra." MLODA GWARDIA tZ1e g. · · · ozw. 
1 2) T - - lat 12 

JARACZA paracza„ 27) O!l1.a" " a..Jemmc.zy TATRY (Sienkiewicza 4il) D\tz" ury apfek g 19 Ta.kie masy wra.k g. 16, 18. ;-O, $ . t _ . „ Jl 
POWSZECHNY <Obr. dozw. od lat 12 •· wią eC'l.3ly wieczor . . 

Stalingradu 21) g. 19 POLONIA (Piotrkowska g. 16. 18. 20 dozw. od Pabianicka 56, . Piotr-

SIDŁO 

PI GWER 

' 

RUT 
Rys. W. Plawiński 

przerw:ie Szwed. Po meczu kic- <> , 
rownictwo za.kładów podejmo- ze znanym z zeszl:orocznego 
walo w świetlicy obie drużyny pobytu w Polsce IF Hammar-
1 zaproszonych gości. by oraiz AIK. 

~epa" 67) „Trzy starty" g. lat 12 kowska 127. Tuwima 59, 
MLODEGO WIDZA (Mo 15.45, 18, 20.15, dozw. WOLNOSC (Przybysz.ew Ziel<l'!1a 28. Wschodnia D • 1. 

niuszki 4a) g. 19 •• Me>- od lat 7 skiego 16) „Tl-LY staI- 54. Limanowskiego 37. ruga poraz~a 
ralność pani Dulskiel'' PRZED"\~IOSNIE cże- ty". g. 15.45, 18, 20.15, AS Al. Kościuszki 48 ' 

RADi O 
CZWARTEK. n PA:tDZ. 

12.20 Moza.i.ka rozrywk<l'Wa. Muzyka :rozrywkowa. 18.20 Mu-
13.30 Utwory fortepianowe. 13.45 zyka symfoniczna 18.40 Zagadk~ 
Dla wychowawczyń prz.edszk.oli hisboryczn.a. 19.00 Muzyka L 

pogadanlka. 13.50 „Córka Rize- aktualności. 19.25 Wiersze. 19.40 
sza" - u~ura. 14.10 Słylrune „Da.s W<>hltemperięrte Klav1er 
orkiestry rozryWkO!We i pio.sen- J. S. Bacha". 19.56 „Zagadki mu­
karz.e. 15.10 Utwory skrzypc0\1<-e. zyczne". 20.30 „Pieśni o Marlm 
15.25 Pieśni żołnierskie i lud<>- Prawy!m" - słuchow. 21.50 Wiq·­
we. 16.00 (L) ,,Kalejdookop mu- zanka melodii.. 22.00 Sekstet m:ga 
zyczny". 17.00 Dla dzieci odc. 25 nowy Rozgłośni KrakowskieJ. 
pow. pt. „Serce". 17.30 (L) Lódz,22.20 „Półchłopek' ... - odc. 1 pow. 
ki dziennik radiowy. 17.45 (LJ 22.45 Muzyka tanec2J11a. 23.10 
„Ruru.:a z piooenką". 18.05 (L) Utwory Karola Marii Webera. 

MUZYCZNY (Piotrltow- romskiego 76) „Komk dozw. od lat 7 pełni stałe dyżury nocne K d I VI 
ska 2431 g 1915 Wik- polny" g. 18, 20, dozw. WLOKNIARZ CPróchni- ri Q asł1" 
toria i jei b~;; od lat 12 ka 16) „Liliomfi" S· DYŻURY SZPITALI 

ESTRADA SATYRYCZ-1 MAJA.<~"!llńskiego r;~? 15.30. 17.45, 20. dozw. Położnic-ro - . ekolo- T 
NA (Traugutta 1) ~- „Opowiesc atla.ntyeka. od lat 16 . Od ~d o;o· na Qrwarze 
19 15 Uwaga kręcimy" g. 17. 19. dozw. od WISI.A (Tuwima nr 1) glC'UlSz .talY· · g.M Curo ':' · 

. „ . lat 7 s .„ 14 16 ia p1 im. . J.e-
(ostatrue dni) . . . " :z;erszen g. • • - Sklodowskiej. ul. Curie-

„PINOKIO" (Koperruka ROMA ~skiego 20. dozw. od lat 12 SklodOW19kiej 15. Od g . Rewa.nżowe spotkanie w hokeju 
16) g. 13 i 17 ;;Złoto 84) "1:?"11CZ1111k Ra.k.-0- ZACHĘTA . (Waryńskie- 20 do 8: Szpital im. dr na lod2lie pomiędzy reprezentacją 
króla Mega~ mego g. 18. 20 -- go 26) „Krewni" 11.. 18, H. Wolf. ul. Lagiewni- Warszawy i zespołem czechosłowac 

„ARLEKIN" (P1otrlrow- dozw. od lat 12 20. dozw. od lat 16 eka 34-36 
ska 152) g. 17 „Jaś i REKORD (Kalisz.ewskie- PIONIER (Franciszkań- . . . . kim Kridla Vlasti, rozegrane we 
M.a.l~ia" go 2) „Alarm w cyr- ska 31) „Inielnica eo- Cb1~'1ugu.: Szpital un. wtorek, 25 bm. na Torwarze, za. 
łł RLINĄ * ku" g. 17. 19, dozw. dów" g. 17, 19. dozw. di" _Pirogowa, ul. Wól- kończyło się zwycięstwem Polaków 

...., od lat 12 od lat 14 czańska. 195 - 7:6 (2:0, 1 :5, 4:1). Bramki dla 
BALTYK (Naroitowicza SOJUSZ (Nowe Złotno) MUZA (Pabian.icka 179) _.!nJterna.h: Szpiul"tal p im. zwycię:z,ców zdobyli· Korek 1 Jetak 

20) Rio Esoondido" Pod niebem Sycybi" Na bezludnej -wyspie" Ul. <lllWC era, · rzę- · 
g. łff 18. 20, dozw. od g. 18,30, dozw. od lat 18 -g: 18. 20, dozw. od d.zaJniain.a 75 po dwie oraz Trojanowski, Choda-
lat 14 POKOJ (Kazimierza 6) lat 12 _La.rynirologia: Szpital kowskJ i Janiczko, a dla pokona-

GDYNIA (Tuwima nir 2) „Ska.rby sułtana." g. STUDIO (Bystrzycka 7-li) im. N. Barlickiego, cl. nych: Cechura 3 oraz Novotny, 
Program filmów do\{. 17. 19, dozw. od lat 7 „Cywil n.a sta.monie" Kopcińskiego 22. Schvach 1 smal po jednej. 

WYDAWCA: INSTYTUT PRASY „CZYTELNIK". REDAGUJE KOLEGIUM. Reda.kcji:t i Admi?istracja L<_Xiź, ul. Piotrkaweka 96, Centrala tel. 293-00. Red. nacz: - 125-64, 293-00 wewn. 
31. ~ red. nacz. - 112-M i 293-00 wewn. 50 i 35. Sek:r. odpow. - 204-75, 293-00 wewn. 33 i 34. Dzial ekonom;=Y - 143-80, 293-00 wewn. 54, 55 i 46. Dział miejski - 137-47, 293-00 wewn. 
52, 53, 49, 51 i 48. Dział kulturalny - 293-00 wewn. 40, 41 i 39. RedaktÓr „Panoramy" - 293-00 wewn. 41. Dzial sportowy .- 208-95, 293-00 wewn. 38. Dzial listów i interwencji - 103-04 
293-00 wewn. 36. Dział wojewódzki. - 293-00 wewn. 44, 45 i 43. Dział kOJ;espondentów - 114-32, 293-00 wewn. 37. Reda.1i:cia nocna - 279-76. Kier. administr. - 293-00 wewn. 47. Biuro ogło-' 

szeń. Piotrkowska 96, tel. 111-50, 114-75, 293-00 wewn. 30 czynne 8-15.30, w sobotę 8-13.30. 
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